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Rozmowa z generałem Berenguerem, 
nowym premierem Hiszpan}* 

Obalona dyktatura była dobrodziejstwem dla kraju 
Czy parlamentaryzm nie nianie s ię powrotem do zamota? 

Trzeba _ * * . Madryt, w lutym. 
Nie zazdroszeit) generałowi 

Bcrenguerowl, z którym stę dzi
siaj dlMżej widziałem, prosząc go 
o ."ywlad, 

Tak nle,le.st to ani wdzięczne, 
aiil łatwe zadanie to łamanie ram 
dyktatorskich, w których bądź 
co !»ądź, naród żył sobie spokoj
nie 1. dostatnio przez bet mała 
lat siedem. 

Ro trzeba szczerze przyznać, 
te cenerał Primo dć Rlyera dzi
wnie, na swój sposób, rozumiał 
konserwatyzm, millłaryzm 1 re-
nkoje. . 

On to, nareszcie, wprowadził 
ośmiogodzinny dzień pracy I e-
merytury robotników; stworzył 
kciiiltety paryłetowe. to Jest roz 
jemcze pracodawców I pracow
ników, które wypleniły rujnują
ce strajki; z HlszpanJI, udzie daw 
niej żadne auto turystyczne rile 
wyjechało bez połamanych re
sorów I pękniętych, osi, zrobił 
dziś raj dla automobillstów; 
.MM.flczyl x bezrobociem przez 
przeprowadzenie wielkich, pod-
tinsiacych bogactwo kraju Inwe 
• r> ;yj drogowych'I elekfryHki-
<.• iy.-h. 

. jfc> owoce siedmiu iatheznar 
icgo milczenia. A teraz? 
- A teras panic generale? 

•Jenerał Berentuer, masywny 
• i o miękkiej zmęczonej twa-

ibciątonel. grubym wisem, 
abla mina. Uśmiecha się 
izradnle, rozkłada ramio

na, dając wyraz swych wahań: 
— Zostałem zaskoczony wy-i 

p.idkaml — mówi. — Oczywi
ście musimy teraz szukać drogi 
do powrotu do stanu normalne
go, . . . 

— Przez rozpisanie wybo-
n,'<w? 
m 

— Tak naturalnie. 
zwołać parlament," 

To „trzeba" wypowiedział no 
wy premjer dziwnie smętnie, tak 
Jakby mówił: „niestety". 

— A kiedy?... > ł 

— Nie należy się spieszyć. 
Oczywiście- Tak dobrze by

ło bez parlamentu, a tu naraz 
„trzeba". 

— Tymczasem — ciągnę da
lej— pan generał zapewne bę
dzie się starał zatrzeć ślady dyk 
tatury?... 

— O tak, niewątpliwie. Trze
ba bidzie poddać ogólne] rewi
zji ten siedmioletni okres, prze-
wertować wszystkie.dekrety, 
rozporządzenia, skreślać, napra
wiać, prostować we wszystkich 
dziedzinach... 

— W Jakiej mianowicie? W 
polityce 'zagranicznej? 
, — Broń Boże! Polityka za-j 
graniczna dyktatora była dosko
nała, doprowadziła, dzięki ści
słej współpracy z Francją do li
kwidacji wojny w Maroku. 

— Prawdopodobnie więc pan 
generał pragnie skasować korni 
tety rozjemcze, które niektórzy 
nazywają złośliwie sowietami?. 

— Nie należy tego ruszać. 
Jcs: to doskonałv pomysł, świet
ni metod;1 szybkiego, polubow-

— To absurd — żachnął się 
generał Berengucc. — Dzięki tej 
polityce Hiszpania teraz własne 
ml środkami produkuje wszyst
kie potrzebne Jej aeroplany, wa
gony, lokomotywy... Z własnych 
stoczni wypuściliśmy w ze
szłym roku pierwszorzędne tor
pedowce... 

Pouczające, bardzo pouczają
ce są te dziejowe wypadki w 
Hlszpanji. Zwalono dyktaturę. 
Krytykuje się ostro „bezpraw
ne" rządy, ale jednocześnie Jest 
się w strachu, by nie zepsuć po
zostawionego przez nie dorob
ku... Ale co się ma zepsuć, to 
się zepsuje w niebywałym męt
liku, który nastąpi siłą rzeczy. 

Henryk Korab-KucnarskU 

W dziesięciolecie posiadania Polskiego Morza 
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Prezydium uroczystel akademii w Warszawie i okazll dzisiejsze) rocznicy objęcia przez Polaka wtasnezo* 
(n i. wybrzeża BAItyku: min. Kwiatkowski, zen. Zaruski, zen. dóreckl I poseł Zalewski. 

Z płonącą świeca na samochód Prezydenta Estonii 
Zajście w Warszawie wywołane przez umysłowo chorego 

do Uniwersytetu, gdzie miał być o-
becny na uroczystości wręczenia 
Mu dyplomu doktora prawa hor.o-

nego.razwlązywąala.ŁiUiir«óiV'.., ik-ClS?! 
- Słyszę skargi, że wielkie 

roboty publiczne, zapoczatkowa 
ne przez geiierab Primo de Ri-
verę kosztują zbyt drogo? 

i— Skargi zgoła niesłuszne I 
— Dzięki tym przedsięwzięciom 
znajdujemy się teraz na tym sa
mym poziomie co Inne narody 
cywilizowane. 

— Zarzucano tez — zazna
czam—generałowi Primo de Rl-
verz'e, że zbyt hojnie popierał 
wielki przemysł... 

WARSZAWA, 11.2. i nie na przebieg przejazdu p. Naczel 
PAT. komunikuje: W dniu 10 In nikt Państwa Estońskiego do Unl-

tego b. r. około godz. 12-eJ p. Na-.' wersy tetu. 
czalnlk 'Państwa Etońsfciejjo " •* 
Strandnwn wyjecnal samochodem | Sprawca wczorajsego* zaleta 

podczas przejazdu Naczelnika Pań-
Ue«o, technik .lózel Sl-
hory umysłowo. 
ego Juz czasu był na 

Liczba bezrobotnych na Śląsku 
Niemieckim 

przewyższa czterokrotne bezrobocie 
na Śląsku polskim 

Poprawa na polskim rynka cynkowym 
KATOWICE, 11.2. Masowe | około 25 tysięcy, jest tylko u-

redukeje załóg robotniczych w;lamklem'tej cyfry. 
górnictwie" 1 ciężkim przemyśle 
Śląska niemieckiego przybrały 
wprost katastrofalne rozmiary 1 
Me pozostają w żadnym stosun
ku » bezrobociem na Śląsku pol
skim. • 

Ody liczba bezrobotnych Ślą
ska nlcmletkiego w tym tygod-
njn wzrosła o 2340 osób I wyno
si ogółem 100.777 bezrobotnych, 
to liczba bezrobotnych na Śląs
ku polskim «yynosząca obecnie 

Dodać należy, że w podanej 
cyfrze polskich bezrobotnych 
jest 10 tysięcy robotników-bu
dowlanych, którzy w okresie zi
mowym nie pracują. 

Natomiast w polskim przemy
śle cynkowym nastąpiło ostatnio 
znaczne odprężenie. Zapotrze
bowanie na produkty zwiększy
ło się o 2.5 proc w stosunku do 
ubiegłego miesiąca. ,i...-

Zuchwały zgrzyt zębów niemieckich 
i trawodu wizyty Naaemika Strandmana • 

BERLIN. 11.2. — Tel. wł. — 
Prasa berlińska demonstruje w 
jadllwych doniesieniach głębo

kie niezadowolenie z powodu wl-
yyty Prezydenta Strandmana w 
Polsce. w 

Przyjaźń polsko - estońska — 
r.lszą .niektóre dzienniki — wy
mierzoną jest przeciw Niemcom 

i Sowietom. Z Jakiem uczuciem 
przyjęto w Moskwie, dowodzą 
•izlennikl, wizytę warszawską, 
.świadczy najlepiej derrionstracyj 
<ny wyjazd posta sowieckiego do 
Moskwy w dniu przybycia Strand 
(lana. , 

Największym jednak' kamle-
.Icr.i obrazy dla Niemiec jest o-

i pliczność. że wizyta Prezyden
ci! przypadła w obwili ob-

nt i 10-leci i odzyskania przez 
J?folskę do? tępu do morza. W mo

le biadania wieńca przez 
Girandmana — piszą nate-y nie-
•ileckle. — n grobu Nieznanego 
JjoinięrŁa, straż petnlll maryna

rze polscy, „żywe ucieleśnienie 
symbolu polskiej potęgi na Bał
tyku". (My.). 

W chwin, gdy samochńd p. Na-
ezuJnlka Państwa Estońskiego znaj 
di>w.il się priy 'blc^J ulic Mlodo-
wtj i Krakowbluayo Przedmieścia, 
z tłumu, który wznosił okrzyki po
witalne na cześć Dostojnego Go
ścia, wysunął się 

nazle liklś człowiek' 
I usiłował wskoczyć na zderzak 
samochodu Naczelnika Państwa E-
stońskleeo, wszakże skrzydło sa
mochodu usunęło co na bok, a fun
kcjonariusze policji 

natychmiast go aresztowali. 
Okazało się, łe jest to niejaki Jó 

zef Slclńskl, lat 42. zamieszkały w 
Pruszkowie, technik z zawodu, 

chory umysłowo. 
W czasie badania zeznał on, że 

chciał, zatrzymać samochód p. Pre
zydenta Mościckiego I zakomuniko 
wać Mu bardzo ważne wiadomo
ści, co do których miał objawienie 
we śnie. 

Incydent łen nie wpłynął zupeł-

aniil swego ojca, mrrhahlka 
w fabryce wymiiów fajansowych 
w Pruszkowie, ponieważ 

wskutek upcHledzenta 
nie mógł nigdzie dostać zajęcia. 

Wczoraj rano Slclńskl wstał' t> 
codz. A 1 udał się piechotą do 2bl-
kowa, gdzie przystąpił do spowie
dzi, paczem powróciwszy do Pru
szkowa, wsiadł do pociągu 1 przy
był do Warszawy. 

Tu wprost z dworca udał się' 
do kur|l metropolitalne!, 

gdzie prosił o widzenie się z Es. 
kardynałem Kakowsklm. oświadcza 
ląc że ma do zakomunikowania 
ważne wiadomości 

Tam z rozmowy wywnioskowa
no, że Slclńskl Jest nienormalny I 
oświadczono mu, że kardynał wy
jechał. 

Wówczas Slclńskl postanowił 
udać sle do Belwederu 

I skierował się ulicą Miodową 'do 
Krakowskiego Przedmieścia. Na 

Odjazd Naczelnika Estonii Strandmana 
po uroensten oottpiraila M dworcu 

srrą oddała honory wojskowe WARSZAWA, 112 
O go3z. 0.30 odszedł z Warsza 

wy pociąg, reprezentacyjny p. 
Prezydenta Rzplitej, którym od
jechał Naczelnik Państwa Estoń
skiego P. Strandman w otoczeniu 
swej świty, odprowadzany, do 
granicy przez • przedstawicieli 
rządu polskiego. 

Odjeżdżającego dostojnego' go
ścia żegnał na dworcu p. Prezy
dent Rzplitej w otoczeniu człon
ków domu .cywilnego 1 wojsko
wego oraz przedstawicieli rzą
du. 

Ustawiona na peronie kompa
nia honorowa piechoty z orkle-

przy dźwiękach państwowego 
hymnu estońskiego 1 hymnu pol
skiego. 

Na dworcu licznie zgromadzo
na publiczność żegnała życzli
wymi okrzykami Naczelnika Pań 
stwa Estońskiego 1 odjeżdżają
cych z nim członków rządu I 
dziennikarzy estońskich I łotew
skich. 

P. Naczelnik Państwa' Estoń
skiego Srrandmuui zatrzyma się 
przez 5 godzin w Rydze, gdzie 
złoży-wlzytę Prezydentowi Rze
czypospolitej Łotewskiej. ;j.,«*. 

rogu ujrzał tłum łudzi, oczeknlą-
cych przejazdu Naczelnika Pań-. 
stwa Estońskiego. Ktoś z przechod 
nlów oblaśnlł go, że za chwilę prze 
jeżdłać bidzie p. Prezydent Rcc-
czypospolltej. 

Si:ińskl zaniechał wówczas pla
nu pó/cia do Belwederu I posta
nów'! skorzystać i. okazji, aby Pre-
zydsrtnwl rtzleKS JakichA -wmde» 
mości, kióra powstały, w Jego cho
rym mózgu. 

Skrył się wtę? .<• ~-
za kiosk i gaztfwuil - -

stojący przy zbiegu Krakowskie
go Przedmieścia I Miodowej I ocze 
kiwał przejazdu samochodów zam-

<: 

kowycŁ y » • , 
Ody orszak" samochodów wje

chał w Krakowskie PrzedmieV c, 
Slclńskl wybiegł na Jezdnie, trzy* 
mając w lerine' ręce 

zapalona świec* 
Przepuścił plotws?y samoi 

Uńrym Jkcliafl naczelnik wyd 
hp'.pleczeństwa p. Lissowskl ; 

mendHfri i »i!lvll Insp. C^mlmł 
wznosząc okrzyki podbiegł do 
Kiego sa'pocliadu, w którym J 
Naczelnik Państwa C«tortsk?ei, 

Slcińs!:l-:go . p<> prr.osliic'' „, 
przez policję odesłano do szmial* 
Jana Bożego dla zbadania lekarskto 
go. . , 

••i ' • • • • ~. 

Poseł niemiecki wali pleśclq w biurko 
ministra spraw zagrań cznych 

„Serdeczne" stosunki 
między Niemcami i Litwą 

KOWNO. \\2. Miedzy rządem 
litewskim 1 niemieckim wybuchł 
zatarg z powodu usunięcia w Kłaj 
pędzle jtdenastu nauczycieli nie
mieckich. i 

W sprawie Te] Interweniował u 
ministra Zaunlusa poseł niemiecki 
w Kownie Murat Zaunius oświad 
czył Muratowi, że wydalenie nau 

antypaństwowego ustosimkowai-' 
,nia się do Litwy. t 

Rozmowa miała przebieg YJ ••• 
dzo ostry. Murat z największej 
swobodą walił pięścią w biurko 
ministra, który zachowywał siu 
bardzo pokornie. 

Zajście to nie pozostanie zcrK'-
wre bez następstw. (L), J 

czyclełl nastąpiło wskutek Ich 
Rada ministrów uchroniła 

premiera franarskiego od 
PARYŻ, 11. 2. Wiadomość o 

katastrofie samolotu pasażerskie 
go Pary* — Croydon,. a 
podczas które] zginęła młoda pa 
ra małżeńska, reszta pasażerów 
zaś odniosła ciężkie rany, wy
wołała w Paryżu niezwykle 
•przygnębiające wrażenie' 1 zara
zem radość. 
I Samolotem rym według pier
wotnego planu miał. lecieć do 
Londynu premjer Tardleu, w o-. 
statnlej chwili jednak, z powoduj 
przeciągnięcia się obrad Rady 
•ministrów, musiał zrezygnować 

Naczelnik Estonii doktorem honoris causa Uniwersgtetu Warszawskiego 

jz lotu i oujechaldo: Londynu nor 
rnalnym pociągiem pospiesznym. 

3MDVniOMULOWIEEn0r1JI 
* Warszawie, 

Wilnie l L«ovlt 
Z okazji pobytu Naczelnika 

Strandmana w Warszawie Esto
nia mianowała 3 nowych kbnsu* 
lów honorowych w Polsce, któ
rym p. Prezydent Rzeczypospo
litej udzielił exequatur. 4 

Konsulem honorowym Ezlonjł 
na obszarze województw: wi
leńskiego, nowogródzkiego I po
leskiego z siedzibą w Wilnie zo
stał p. Roman Rutińskl, na ob
szarze woj. wacszawskiegOj lu
belskiego. I białostockiego z sie
dzibą w Warszawl* p. Zygtn int 
Klltynowlcz, na obszarze woj. 
lwowskiego, stanisławowskiego, 
tarnopolskiego I wołyńskiego z 
siedzibą we Lwowie p. Kazi
mierz Zardeckl. 

Dr ?lMn;»mpi. z min. ZalołWm w otoczeniu przedstawiil-sll lemtu akadę, Mlułstroyio Zaleski l Czerwiński, wn. Ji»-;oa, dyr. Ltpplk I prez. SlwiftH. 
HliCitlfBO t o o:rzvmaillil dvnlnihu . tir. hnnnrli natfu". •' ^ ' * - • _ . . . . . . - „ . - , ,, i _ _ c - . . _ . . , " _ . X.*-" jnicąlego po pjzymwilu dyplsraą „dr, J»g(«l| pąuifi. H "CQKj:sicJ P,fcmo:j| d._ra fu;i iJniaaą, 

Przeniesienie 
Szc i sowieckiej m 

fj Warszawie 
M< iKV/A. 112. Szef sowiec-* 

kiej i sji SiamHoweJ w Wars-
mc pow" zostaje odwołany ze 

AtanowNca 1 przydziale 
<to n ji-handlowej w BeiJlnjĄ, jf 
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W drugim dniu pobytu w stolicy Polski 
Prezydent Strandman w Uniwersytecie, Radzie mle|sklel 1 w teatrze 
WARSZAWA, UJ. 

Wio •«"•*<« 
.Drafl dzssn pobyła NacaaMka 

tstonjl dr. Ottona Strandmana w 

gtaro wwanto ld . * ktonrci « • 
ród polski dał wyraa serdeeaaym 
uczuciom uwiatU w słosanka do 
rejiublfltl estońskiej. 

Uroczystości roztWfery się, c * 
remonją nadania Nactelamowi 
Strandmanowi doktoratu honoris 
causa wydalała prawa Unrwersy-
teta warszawskiego. 

O godz. U Naczelnik Straadmaa 
prajCTw otoeaaata Swlty do gma 

powitali Oo dyraktor protokółady 
plomatycaaero Romer, dalakan 
I.utottaaski I prol. Jarra. Dostojny 
tloee przeszedł do aaH senate, po
witany a profn priaa rektora Brie 
sktago wotDeaaBla tenato oraz 
przedstawicieli mlodzlaly. febra-
nyck dokoła sztandaru nnłwersyrec 
kiego. 

Po krótklem .fercie" aąbraal 
przaaal do aaU uniwersyteckiej, u-
dekorowaaej kwtedem l barwami 
narodowomł estońskiemu polskle-
inl. W krzesłach zasiedli ministro
wie Zaleski I Czerwiński oraz 
przedstawiciele włada państwo
wych. sądowych, samorządowych. 
palettry 1 to. Dokoła sali astawlU 
si» przedstawiciele korporacji ae 
sz ta oda rand. 

Po odegraniu hymnów narodo
wych przemówił rektor Brzeski, 
jioczem dziekan Lutostańskl doko
na! uroczystej promocji dr. Strand
mana. wygłaszając odpowiednie 
przemówienie. 

Po akcie promocji Naczelnik 
Strandman wygłosił mowę, w któ
rej podziękował za nadanie mu dy
plomu honoris causa, poczem ze
brani złożyli mu gratulacje. 

Sn itfu'0 o min. Zaleskico 
0 godz. 2 po pół. pp. Zalescy 

wydali na czesi Naczelnika Strand
mana śniadanie, w którem wziął 
udział p. Prezydent Mościcki, oraz 
szereg wybitnych osobistości aa 
świata politycznego, wojskowego 1 
limitowego. 

Uttft 
O godz. < po poł. Bjjajster spraw 

zagra nłcznydi cJRJrflT, * tCLattlk, 
priyjął w salonach hotelu Euro
pejskiego reprezentantów prasy 
warszawskiej, którym udzielił 
wywiadu. 

Mim Lattlk nawiązał de swych 
lat szkolnych, spędzonych w gtm-
nazjurp w Dorpacie, gdzie kolego
wał a pewnym Polakiem, który 
już od najmłodszych lat pałał chę
cią walki o wolność Ojczyzny. 
Ducha tego młodzieńca znalazł 
min. Lattlk we współczesnej Pol
sce, kiedy obserwował głęboki 
natrjotyzm Polaków, którzy w tak 

szybklem tempie dokonali odpado
wy Rzeczypospolitej. 

Przechodząc do zagadnień pokV 
tycznych, min. Lattlk oświadczył: 

.Wizyta Naczelnlki Eatonll I pray-
taclc. Silili spotkało co w Warszawie. 
anyleły l«mł praakoaywającel na-
ritastacll. stwierdzającej trwilnlc I 
realnoM polsko - estońskiej przyjaźni. 

Wtayta ta wywołała w niektórych 
odłamach prasy zagranicznej komen

tarz*. Wspotmitano o zmianie orlenrv 
cjl w iitrtliktel polityce tearanlcznel. 
Kominiarza ta świadczę Myals o 
•tedokUdnotcl IntornucyJ Ich auto-. 
rów. 

Przyjaźń z Polską, która powstała 
v dalekiej przeszłości a wzmocniła ile 
w cziłich. kiedy mv I Polacy wałeay-
Iblmy za naszą wolność, mijdali o-
pircle w naturalnych sympatiach lud
ności I Jest popierana przez wizyitkle 
partie polityczni". 

W końcu mm. Larttk wyraził 
podziękowanie prasie polskiej za 
serdeczne przyjęcie, takie noto
wała reprezentantom Cstonjt 

Po przemówieniu min. Lattlka 
zgromadzeni dziennikarza zada
wali mu szereg pytań, na które 
min. Lattlk udziela! szczegółowych 
odpowiedzi. W dyskusji poruszo
no m. sa. sprawa niezadowolenia 
prasy sowieckiej 1 litewskiej z po

woda wizyty Olowy państwa 
ateńskiego w Polsce. 

« sali Rad? ultiskitl 
O god. S pop. Naczelnik Strand

man wraz ze świta udał tle do ul ! 
Rady miejskie!, aby wziąć udział 
w „czarne! kawie", wydane! na le
go cześć przez warszawskie wła
dze miejskie. Na przyjęciu lem 

Trzymiljardowy budżet z 115-miljonou/ą nadwyżki) 
ZakoAczinlB w Selmie drugiego czytania ustawy skarbowe] 

WARSZAWA, 1 U . 
Po mozolnych dziesięciu dniach 

pracy Sejm przyjął wczoraj w dru 
Ki«m czytaniu preliminarz budże
towy wraz a ustawą skarbową na 
rok 1930-31. Zanim Jednak doszło 
do głosowań, przeprowadzono Jen 
ca* dyskusje nad budżetem mini
sterstwa skarbu I budżetem mini
sterstwa poczt I telegrafów, w któ
rej zabierali glos obaj resortowi 
ministrowie. 

Minister Matuszewski fest mów
cą doskonałym. Umie suchą 1 cięż
ką materJe finansową wyłożyć w 
sposób 

Jasny I zajmujący. 
Nie gub! sle w szczegółach, nie 

rozprasza na tysiąc I Jedno zaga
dnienie. Porusza sprawy Istotna, 
wydobywa s nich momenty chara
kterystyczne, rozstrzyga kwestie 
sporne. „Nutą dominującą w dy
skusji budżetowej — inówll — byl 
pesymltm. natomiast uchwały ko
misji co do dochodów — są opty
mistyczne". 

W tern Jednam lapldarnem zda
niu ujął treść różnicy. Istniejącej 
miedzy komisją sejmową a Jego 
stanowiskiem, i wytknął, te komi
sja niesłusznie preliminuje wydaj
ność podatków o 39.5 mllj., dochód 
z kolei o 36 mllj. I osseaadnoect na 
przedsiębiorstwach państwowych 
o 37 mlU. więcej. 

Przeprowadziwszy dokładną a-
narłze cyfr, minister wykazuje, ż« 
przyjęcie wniosku Klubu Narodowe 
go w sprawie 5-proc podwyżki 
poborów urzędniczych 

•aiiirwłwjwwy iwwwwwwąja 

Taka podwyżka nie wpłynęłaby 
decydująco na sytuacje materialną 
urzędników, a kosztowałaby skarb 
państwa III mllj. zł. Dlatego tei 
minister wypowiada sle przeciw 
temu wnioskowi 

Tak samo przeciwny Jest propo
zycji p. Dąbaklego, aby z płynnych 
zapasów kasowych Dżyć 100 mllj. 
na akcje kredytową dla rolników. 

Takie zmniejszenie pogotowia ka 
sowego byłoby 

niebezpieczna dla wakaty. 
Natomiast minister zapowiedział 

zniżkę podatku obrotowego 1 o-

śwladczył, że nawet w razie po
prawy koniunktury w ciągu roku 
1930 nowych obciążeń ludności 
wprowadzać sle nie będzie. 

Te słowa ministra cała opinia pu 
bllczna przyjmie z zadowoleniem. 
Jeśli dążenia do kapitalizacji wy
sunięta przez p. Matuszewskiego. 
Jako program na czaa najbliższy. 
ma być realnie traktowane, trzeba 
przedewszyslkiem 

zmniejszyć daniny pabBczne 
nletylko na rzecz państwa, ale też 
na samorządy 1 Instytucje przymu
sowych ubezpieczeń. 

Dyskusja, Jaka sle po oświadcze
niu min. Matuszewskiego rozwinę
ła. nie przyniosła nic Interesujące
go. Chyba to Jedynie, że z mowy 
p. Rybarsklego (K. Nar.) nla spo
sób było wymlarkować, czy prze
mawia Jako referent budżetu min. 
skarbu, czy Jako prezes swego klu
bu. 

Tą dwuznaczna role uwydatnił 
min. Matuszewski, gdy replikując 
na wywody referenta, oświadczył: 

— Gdyby uchwalono wydatki, 

proponowane przez Klub Narodo
wy, to 

badswi byłby deficytowy 
1 takiego budżetu Jabym nie przy-

Przy budżecie ministerstwa 

Eoczt I telegrafów referent pot. 
agar (PPSL) powtarzał te same 

zarzuty, która wysunął w komisji 
przeciw b. ministrowi Mledzińskle-
mu 1 Jego pomocnikom, z tą różni
cą, że gdy poprzednio do nich za
liczył b. dyrektora departamentu 
ogólnego p. Prączkowtklego, teru 
wziął go w obrona, 

— Jak to sta często dzieje w Pol
sce — mówił — pociągnięto di od' 
powledzlalnoścl nie lago, który z* 
winił, lecz tego, który te whie wy
krył. P. Frączkowskl, który odwa
żył sle zameldować o biedach p 
Mladzlńsklego, został usunięty za 
służby. 

Na to minister Boerner odpowie 
dslałi 

— W komisji budżetowej p. rafa-

Dewu arcybiskupów do pioeia 
DO nsradati « rrawto an-cHowania mhdz ełv 

nloo koronacji Najwyższego Pa 
sterza, dziękując gorąco za wy
danie historycznej encykliki 

Konferencja 1's. arcybiskupów. 
obradująca w Warszawie w 
dniach 7 1 8 b. m... wysłtła do 01-
ca Św. depeszo następujące] tre
ści: 

„Jego Świątobliwość Papież 
Plus XI. Cltta Vatlcano. 

Arcybiskupi zebrani składają 
ze 
woścl 

wychowaniu chrześcllańsklem. 
tak niezbędnej w dzisiejszych 
warunkach. 
Kardynałowie Kakowskl, Hlond. 

Arcybiskupi Teodorowlcz, Ba 
czcią u stóp Waszej Swlątobli pleha". 
ści synowskie ryczenia wtocz 

Powrót mm. RmcMri * r W o t u m 
Ostatnia tao rokował o ;v.:::al aaodloanr 

prowadzi z delegacją polaka roz-WARSZAWA, 11Z 
Po dłuższej nieobecności po

wróci! wczoraj z Berlina poseł 
niemiecki min. Rauscher. 

Mm. Rauscher zabawi w War 
szawie kilka dni. poczem mów 
wyjedzie do Berlina, w związku 
z ratyfikacją przez parlament 
Rzeszy układu likwidacyjnego 
polseko - niemieckiego. 

Obecnie min. Rauscher prze

mowy na temat traktatu handlo
wego polsko • niemieckiego. Ro
zmowy te według wszelkiego pra 
wdopodobleństwa bodą Jul osta< 
tecjne. 

Według przewidywań nlemtec 
kich sfer gospodarczych, podpł 
sanla traktatu handlowego pol
sko • niemieckiego oczekiwać 
można w przeciągu 1—2 tygodni 

•Po porwaniu gen. Kutiepowa 
Nowe £lady zbrodni sowieckiej 

BERLIN. 11.2. W związku ze 
Hitknleciem generała Kutiepowa 
bawią od wczoraj 

• W BerUnic ~ 
dwaj agenci francuskiej policji 
kryminalnej, którgy łącznie z ko
misarzem policji berlińskiej dr. 
Brasch witzem, przeprowadzają. 
dochodzenia wśród tutejszej ko
lonii rosyjskiej. Kutlepow na kil
ka dni przed swojem zniknięciem 
bawi! w Berlinie I tu odbyt 

sttret narad 
z osobistościami biorącemJ czyn-

WINSZU1EHY 
Dziś: EulaUL 
Jutro: Katarzynie. 

MDiO WARSZAWSKIE 
' WMttZAWA, OtutoM tali H1I.8 m. 

Godz. 11.58: Sygnał czasu I hejnał. 
0.1105 Muzyk* z płyt gramofonowych. 
O. 13.10 I 15.00: Komunikaty, a 15.45: 
Prosraro dl* dzlcct. a 1&45: „Józif 
SzitetT — najsłynniejszy skrzypek 
iwspołczetoy feUeton llusrrowalny ply-
4aml wyflssl p. fellks LubińikL. a 
i7.15: Odczyt p. t „Ludwik Waryński 
— twórca socjalizmu w Polsce" wygłosi 
6 Jan Cynankl. O. 17.45: Koncert or-

estry P. R. pod dyr. Józefa Otlmllł-
ikiego. Oodz, 19.10: „Skrzynka poczto 
iwa rolnicza", a 19.25: Płyty grumofo 
nowe. a 19.40: Rsdjokronlka — wygi. 
dr. Marian StepowłM. a 19J8: Sygnał 
czasu, a 20.00: Odczytanie programu 
na drien następny: Wiadomości bielą
ce. Oodz. 30.J5: PeUełon p. t „Trsy dni 
na „Podhilaninnle" — wyił. p. Julian 
Olnsbert. Qodz. ?0.S): Koncert soll-
«tów. Wykoniwcy: Stanisława Korwin 
Sirmanowska (sopran), Zbigniew Drze 
wleckl (lorL) I Tellkł Szymanowski 
(akomp.). a 21.10: Kwadrans literacki: 
rragment z powieści Karola Splttele-
ra p. t Wrogowie dziewcząt". Oodz. 
«.in : reJJoton p. t Jś|sterjum nocy 
— , e" — wygł. dr. mad. Jarzy Szpa 
kowskL QodŁ iu&; Komunikaty. O. 
23.00: Muzyka taneczna z uli MjJJuo-
»«l Uoteln JBrUtci". 

ny odział w ruchu antysowiec-
khn. 

Dziwnym zbiegiem okoliczno
ści kilka z powyższych osób, z 
któreml Kutlepow konferował, o-
puśclly Berlin. Istnieje naturalnie 
przypuszczenie i ł osoby, które 
nagle odjechały były tytko agen
tami O.P.U., którzy zdołali wkrę 
c ieś le 

w kola emlgracil rosyjskiej 
I tu z powodzeniem szpiegować. 
O przewiezieniu generała Kutlepo 
wa do Niemiec, jak to początko
wo przypuszczano, nie moie być 
mowy. Jednakże fakt. U nici a-
Cery zbiegają sle w Berlinie, nie 
ulega najmniejszej wątpliwości. 
Caymośei francuskich defekty. 

wdw 
nie są jeszcze ukończone 1 po
trwają zapewne kitka dni. 

W toku śledztwa w sprawie 
porwania gen. Kutiepowa sensa
cje budzą w Paryżu sainanla, 
złożone przez Rogera Simona, 
właściciela hotelu I restauracji w 
miejscowości Chateau Renard w 
departamencie Lolry. świadek 
fen zeznał, Iż 

w dniu 27 stycznia 
r. b. o godzinie 11-ej I pól rano 
przed gmachem hotelu zatrzy
mały sle dwa samochody. Z 
pierwszego z tych samochodów 
wyszedł 1 wszedł do restauracji 
wysoki człowiek w wieku 25 — 
30 lat, sądząc z wyglądu 1 mo
w y — 

cudzoziemiec. 
Zażądał on wina 1 po wypiciu kil 

ku kieliszków wrócił do samo
chodu. Simon spostrzegł! Iż w 
pierwszym samochodzie "da
wało sie trzech śpiących ,.ivł> 
czyzn. w drugim zaś, ufarbowa-

nym w kolorze czerwonym, dwu 
ludzi. W pierwszym samocho
dzie znajdował sle poza tern wlel 
kl, wypchany worek w rodzaju 
tych, Jakie używane są przez 
francuskich rzeznlków. Wygląd 
samochodu I podróżnych dowo-
wodził, li odbyły 

dluiszą drogą. 
Zeznania Simona zmusiły po

licje paryską do wszczęcia po
szukiwań w nowym, wskazanym 
przez świadka kierunku. 

PARYŻ. 11.2. Podczas narady 
u generalnego prokuratora Fran
cji stwierdzono, ze wszystkie do

tychczasowe poszukiwania za 
porwanym generałem Kutlepo-
wem nie dały żadnych wyników. 

Prefektura paryska wyznaczy
ła nagrodę w wysokości pół mil
iona franków dla osoby, która na 
prowadzi policje na prawdziwe 
ślady porwania I wskaże drogę, 
wiodącą do ujęcia sprawców, 

Wobec Ucznyh poszlak, te Ku 
thspowa wywieziono z Francji 
drogą morską, policja przepro
wadziła rewizje w willi komuni
sty francuskiego, członka III Mle 
dzynarodowkl, osławionego kapi 
lana Sadoula w Tamarls. 

Gdynia a Taili 
rodło? danych o radia itittow « "bu oortach 

wypłynęło 11T statków, pojem
ności 81.7M tonny. 

Niski stosunkowo format w 
Tallinie tłomaczy sie tern, te do 
portu tego przypływają statki 
małe, przybrzeżne, podczas gdy 
do Odynl zawijają wielkie parów 
ce transoceaniczne. 

W m. grudniu 1929 r. do por 
tu w Odynl wpłynęło 121 stat
ków pojemności 121.953 tono; i 
portu wyszło na morze 127 stat
ków pojemności 124.192 tonny. 

W tym samym okresie do por
tu w Tallinie wpłynęło 152 stat
ków pojemności 61.868 tonn, a 

Co wriźa gwiazdy aa dzień 12 lutego 
Nio obejdzie $ic b u o m raki 

SA 
Wewsny ranek 

sdata sle nltutpra-
wledllwlać taco o-
krellłnla — przy-
noil bowłin io-
pry nutrii, pcw 
tlni ohailt I powo 
dzenli. Koło godz. 
10-eJ Jeszcze za

znacza sta passa dodatnia, oblłcujioa 
ritoci*Uwant motUwoid. ewentualnie 
— nagle zmiany na lepsza. 

Jest to pomyślny caas dla wszel
kich poszukiwań, odkryć, stosunków z 
pntditawirttUunl wtadt t pafffwpM-
tet, oras nabywania biletów na loterie. 

Nie nalety Jednak zapomlnfi, te aaaa 
4niau dzlea dzlataJazy do ojmyilaycli 

nla natosy — prayaluli raase) artsw 
koty. awieH. straty lub zta imbifi. 
Jak tylko przeminą lipaa* passy — 
zaraz po soda, 12-ej da ale to Jaś od
czuwać corsa wyrażali], Rptisulae alt 
zwłaszcza wAmortm. 

Zaznaczy ale wovozaa nłtsadowola-
nle, skłonność do płsymlsmu, nleche 
cl, a w takim czaiło łatwo o roiciaro 
wanlt i nitpowoliirta. Wpływy ujem 
ne najtllnltj bsdą sle praejawlso koto 
zodz. 21-iJ. 

Dtttcko itU aroiwM — odważne, 
entozJastycznli usposobiona, prsadsle-
Woreił — okati umiłowanie do 
wszystkiego co no*» 1 niezwykłe. 

J.S.O. 

rent traktowa! p. Fraczkowsklego 
na Jednym poziomie z p. Ruszczew 
sklm (kierownikiem biura budowla 
nego), a obecnie do pewnego stop
nia przemawia! w lago obronie. 
Błore całkowita odpowiedzialność 
za Jego usuniecie, gdyż 

. byl to szkoda*. 
I Jeszcze dla podkreślenia tezo 

ostrego określenia na zakończenie 
swej mowy powtórzy!: 

— P. Frączkowskl został usunię
ty nie z powodów politycznych; za 
pełnie z Innych powodów tego 
szkodnika pocztowego usunąłem. 

Na zarzut kierowania sle przy 
tranzlokacjach względami polityc. 
neml minister Boerner odpowiada 

— Oświadczam, że przeniosę ku 
żdego urzędnika, któryby 

wewnątrz poczty prowadził 
politykę 

(okrzyki na lewicy). Pierwsi, któ
rzy wylecieli, byli właśnie z BB. 
(Oklaski na lawach BB.). 

Wreszcie w sprawie liczników 
minister oświadcza: 

— Odyby nie było liczników, Ja
bym Je zaprowadził. Jest to zagad 
pienie natury technicznej I adml 
nlstracyjnel, a nie polityczne). Trze 
ba położyć kres gadatliwości ludz
kiej. 

P. Rybersał: Od czata Jak Sejm 
nie obraduje, to gadatliwość prze
rzuciła sle na telefony. 

Mm. Bosraeri Nilgadatilwsztm 
miastem okazał sle Kraków. Tam 
przedewszyslkiem trzebaby wpro
wadzić liczniki. 

Nt tern zakończyła sle dyskusja 
Po południu, wysłuchawszy o-

gólnyeh swag generalnego refe
renta. p. Krzyżanowskiego. 

przystąpiono do glosowania 
nad wnletloneml poprawkami. Zna 
knmlta większość Ich odrzucono. 
m. In. wnioski rządowe o 2-mliJo-
nowy Fundusz kultury narodnwei. 
0 restytuowaniu w pełni fundu
szów dyspozycyjnych M. S. Z. I 
M. S. Wojsk., ten ostatni w gloso
waniu Imielinem 2114 głosami prze
ciw 111 etosem BB. I Fr. Rew. 
PPS., wniosek „Centrolewu", do
tyczący zwiększenia dodatków do 
uposażeń kolejarzy o 52 mllj. z!. I 
wiele drobniejszych. Przyjęto na
tomiast wnioski poselskie o skre
ślenie pól mllj. na placówki w Kai
rze I Capetown. skreślono za zgo
da rządu 4 I pól '.nllj. na przegro
dzenie spisu ludności; przyjęto 
wniosek białoruski o asygnowanlu 
80 tys. na wydawnictwo podręczni 
ków szkolnych białoruskich I 2iXi 
tys. na dokończenie budowy bursy 
białoruskiej w Nowogródku: przy
jęto wniosek BB. i Fr. Rew. o 
zwiększenie funduszu j» pomoc dla 
bezrobotnych o 9 mlljonów. 

Wniosek o skreślenie całego fon 
duszu na PAT. p. Dąbskl cofnął 
obiecując wnieść go do trzeciego 
Czytania w Innej formie. 

W konsekwencji tych zmian n-
stalono ostatecznie budżet w spo
sób następujący: 

dochody 3.063.438.568, wydatki 
2.948.138.599; nadwyżka wynosi 
żalem 115.309.969 zł. 

Kontrowersja miedzy rządem 
referentem generalnyen a klubami 
„Centrolewu" powstała na tle art. 
6 ustawy skarbowej z powodu 
wniosku pos. Wyrzykowskiego 
(Wyzw.), żądającego zwołania Sei 
mu na sesje nadzwyczajną w cią
gu 14 dni od wydatkowania Jedno
razowo lub łącznie sumy 10 mllj. 
na cele, nieprzewidziane w budże
cie. 

Dla dojścia do porozumienia za
rządzono przerwę 20-mlnutową. 
Przedłużyła sle ona ponad normę. 
wreszcie 

nie osiągnięto kompromisów 
Sprawę rozstrzygnął marszałek 

Daszyński, nie poddając pod gloso 
wanta wniosku p. Wyrzykowskie
go. gdyż nie był on. stosownie do 
wymagań nowego regulamlu. zgło
szony w komisji. Przyjęto w tej 
dziedzinie poprawkę p. Rybarskle
go. mniej kategoryczną. 

W ten sposób 
przebrnięto przez różne rafy 

1 dotarto do uchwalenia budżetu w 
drągiem czytaniu. Czeka Jeszcze 
we środę czytanie trzecie, które 
nie będzie pozbawione tych sa
mych niebezpieczeństw, o Ile du.-h 
kompromisu I zrozumienia potrze
by utrzymania spokoju w tej cięż
kiej sytuacji gospodarczej n!e za
panuje nad zbytecineml. i czasem 
nawet I słuszneml wrażllwośclami 
stronnictw. 

.Wte. 

był również obecny p. Prezydent 
Rzeczypospolitej. 

W efektowi!* udekorowanej 
kwiatami I flagami o barwach e-
stońsklch I polskich uH ratuszowe! 
zebrali sic członkowie prezydium 
miasta s prezydentem Stonaulsklni 
na czele oraz Rady miejskiej z pro 
zesem Jaworowskim, a także flcs 
ne osobistości ze świata politycz
nego, wojskowego | kościelnego. 

Panów Pretydentńw powitali u 
weiścla pittz. Słomińskl 1 prez. Ja
worowski. Orkiestra wykonała 
hymny estoński I polski, poczem 
prez. Jaworowski wygłosił krótkie 
przemówienie, podkreślając. Iż 
Warszawa tańczy wizytę Naczelni 
ka Strandmana do doniosłych 1 chin 
bnych momentów w twoich dzie
jach I zachowa Ją w pamięci Jako 
cenne wspomnienie. 

Na przemówienie to odpowie
dział w krótkich słowach Naczel
nik Strandman, poczem prez. Ja
worowski wręczył mu pamiątkowy 
album z widokami Warszawy. 

W następnej sali, dokąd przeszli 
obaj panowie Prezydenci, delega
cja polskiej młodzieży akademic
kiej wręczyła Naczelnikowi Strand 
manowl pięknie oprawny w skórę 
egzemplarz specjalnego, poświeco
nego Estonii, numeru czasopisma 
„Glos Akademika". 

P. Naczelnik Państwa podzięko
wał za te milą pamiątkę, poczem 
wplsat slą do pamiątkowe) ksległ 
Ratusza. 

Po podwieczorku obaj panowie 
Prezydenci opuścili Ratusz 1 udali 
sle na Zamek. 
Woottlswfe eslots'Itw 
O godz. 7 m. 30 Naczelnik Strand 

man wydał obiad na cześć pana 
Prezydenta Rzeczypospolite] w sa
lonach poselstwa estońskiego przy; 
ul. Ujazdowskiej 19. 

Oprócz świt obu Prezydentów 
w obiedzie wzięli udział liczni mi
nistrowie z premierem Bar Hem na 
czele, a także szereg osobistości 
ze świata politycznego, wojskowe
go 1 naukowego. 

Pneditfwenie galowe 
Uroczystości wczorajsze zakoń

czyły tle galowem przedstawie
niem w Operze, na którem odegra 
no balet „Ostatni Plerrof Rattąn-
sa. 1 akt „Halki" Moniuszki 1 balet 
„Kleks" Macory. 

Sala Opery udekorowaną była 
kwieciem t barwami natrbduwernl 
CstonJI I Polski. Obaj panowie Pre 
tydencl przybyli w czasie pierw
szego antraktu, witani hymnami 
narodowtml I zasiedli w amfitea
trze I oletra. Loże zaleli przedsta
wiciele korpusu dyplomatycznego 
w calowych uniformach. 

Podczas drugiego antraktu pano
wie Prezydenci przeszli do foyer, 
gdzie odbyli „cercie". 

Po przedstawieniu panowie Pręt 
zydencl odjechali na Zamek. 

G I E Ł D A 
WARSZAWA, UX 

Banknoty. 
Doi. SŁ ZJłdn. 8.86.75. 

Dtwlay. 
Berlin 212.98, Odaaak 173.4. 

124.3. Holandia 357.9. Londyn 
N.-Vork 8.9, Pary* 34.96. Praga 
Szwajcaria 17*15, Tallin 237.T, 
cny 46.7, Czerwoniec 1S.7. 

Papiery tokacyta*. 
Dolirowka sn, 4 pr. pot. Inw. 135, 

4 I pół pr. L- Z. Z- 53.75, 6 pr. oM. na. 
W. 53. 4 I pot nr. L. Z. m. W. SZ, 5 pr. 
U Z. m. W. 5Ł25. 8 pr. U Z. raTw. fi. 

Ahrja. 
a Polski 184. a Przem. wa Lwowie 

106. Pals 9.25, Siła I światło 94. Warsa, 
Cukier 31. Węgiel 54, Lilpop 25-5, Mo-
drzełów 13.75. Ostrowieckie 63, Paro
wozy 20, Starachowice 22, Żyrardów 
8.2. Haberbusch 106. 

— Ze sbocza Jednego ae szczytów 
nt wyspie St. Mlguel na Azorach spa
dła lawina kamieol, która zabita 8 o* 
son, 
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DZIESIĘCIOLECIE POLSKIEGO MORZA Różne ideały urody 
Miss Polonia - piękność poważna i imponująca 
mogłoby konkurować z Amerykankami Północy 

O manlf«ftaci«ch na aat t Miss Polonii w Paryżu, 
plsio paryski korespondent „II. K. C." 

ty Warszawie odbvla sie w sali Ratusza uroczysta akademia ku pamięci dziesltuel rocznicy 
objęcia przez Polski wybrzeża Bałtyku. Uroczystość zaszczycił swa obecnością Pan Prtzy-

' Rzeczypospolite]. dent 

ŁÓDŹ. 11.2- Przed kilkoma je
szcze miesiącami zjechał do Ło
dzi wielki cyrk, którego najwięk
szą atrakcją były trzy rwy nubij
skie. Podczas transportu dwa z 
drapieżców udusiły się, to też 
sprowadzono na Ich miejsce dwa 
nowe, młode lwy z Hamburga. 

IW dniu 10 lutego przy groble nieznanego Żołnierza'' petnut 
ftrat Honorowa, marynarze z okrętów wofennyeh, by ttczclt dzie

siątą rocznica objęcia przez Polskę wybrzeża Bałtyku, 

Sztfdu biskupów ukralńrtkh 
ukręconych do lochów Czeki 

MOSKWA. 11. 2. W związku 
E ostatnim soborem ukraińskim 
cirliwl autokefalicznej, na któ
rym uchwalono rozwiązanie cer
kwi, władze O.P.U. osadziły w 
wlezieniu 6 biskupów, którzy 
sprzeciwiali sle uchwale samo-

zwartczego soboru, obradujące
go pod presją G.P.U. 

W więzieniu przebywają o-
becnie metropolita Bazyli Lip
towski, biskupi Jareszczenko, 
Orlik, Zewczenko, Piwowarów 
i Krotcwicz. 

Tragiczne dzieje tułacza polskiego 
Zginał ciężko poparzony 

zan im zdołał za do lary p r z e s y c o n e p o t e m . 
otiqfnqć cel swoich marzeń - ziemię polska. 

. KANZASCITY, 11 .2 . Przed 
Miku dniami zmarł tutaj wskutek 
poparzenia w czasie pożaru 44-

Zwgcięiłum pgjamu 

Pyjama Jako poranny strój domo
wy pań zwyciężyła I wyparła zu
pełnie z ożycia szlafroczek. Tak 
[wywda skromna i wygodni py

jama damska. 

letni emigrant polski Michał tll-
rak, który przybył do Stanów 
Zjednoczonych przed 10-clu laty 
1 w czasie swego pobytu w Ame 
ryce zaoszczędził ze swych 
skromnych zarobków 20 tysięcy 
dolarów. 

Mlrak, który początkowo pra
cował w Beaumont w pewnej 
rafiner]!, następnie zaś był zaję
ty na kolei, wiódł na obczyźnie 
życie niezwykle skromne. Miesz 
kał na poddaszu, nie palił papie
rosów, nie pil, sam się strzygł i 
golił, sam naprawiał sobie buty. 
Każdy zaoszczędzony grosz prze 
syłał matce 1 Siostrze w Polsce, 
aby umożliwić im zakupienie wię 
kszego gospodarstwa rolnego. 

Ostatnio w domu, w którym 
mieszkał wybuchł pożar, który 
spowodował jego zgon. 

W pozostawionych przez nie
go książkach zapisana była każ
da przesyłka pieniężna, oraz do
chody i wydatki osobiste. 

rjirak zamierzał w 50-roku 
swego życia wrócić do Polski I 
razem z rodziną osiąść na ziemi, 
nabytej za ciężko zapracowany 
grosz. 

Tragiczne dzieje tułacza pol
skiego, którego rnaraeniem był 
powrót do kraju, wstrząsnęły do 
glębl óp|nją amerykańską. (UP). 

— Wildze sowieckie wyznaczyły 11 
dni w miesiącu. w których w ładno) 
restcuncjl moskiewskie) nie będzie 
wolno podawać potraw mięsnych. 

Znany dziennikarz p. Kazimierz Hal
le zamieszcza w „U. Kurierze Codz." 
rzeczowa, wielce interesująca sprawo
zdania i paryskich wyborów na Min 
Europa I odstania rótna UJaik) % prze
biegu obrad Jury. 

Przedewazyatklam tedy stwierdza, te 
w tym roku tak aamo Jak I w ubiegłym 
każdy i członków Jury miał przed so
bą arkusz, na którym znaczył kandy
datkom punkty osobno za twara. za o-
lólną sylwetkę i osobno u całość, to 
znaczy sa ogólna wrażania: chód, u-
jfmlech, spojrzenie lid. Wzaetaks zatem 
watais o taklel M law) HoM .atoeów" 
H bazpodstawM plotka, paszczona 
przaz łródla nleazUckle, 

P. Helle pliza: 
Do flnatu stanęło — jak wiado

mo — sześć miss: 
francja, Belgia, Nfctmcy, Polska, 

Dranurt w Wal Hafoa pad Łodzią 

Rozjuszony lew zabija 
dziw foicarzyazy nietiwH 

Olbrzumie popiersie 
Garibaldiego 

Słynny pogromca harrtburskl 
Władysław Kajtar po rozbiciu 
namlotw w Helenowle, przystąpił 
natychmiast do tresowania no
wych lwów, celem przygotowania 
Ich do sezonowych występów. 

Nauka szła bardzo opornie, 
gdyż starszy lew. po stracie udu 
szonych towarzyszy, nie chciał 
występować razem z noweml 
lwami. Często dochodziło w klat 
ce do utarczek między zwierzęta 
ml, które jednak poskramiał bat 
i widły pogromcy. 

Wczoraj Kajtar. Jak oodzlonla, 
wszedł do klatki, aby z drapieżca 
ml odbyć ćwiczeni*. Kitka r»zów 
batem I widłami zmusiło lwy do 
zajęcia pożyci zatadfllOMJ- SU)ry 
lew nubijski był początkowo wy
jątkowo spokojny. W pewnej lątfcc 
:frwi 

o wysokości 6 metrów, wykonane 
przez znanego mistrza rzymskiego 

prof. Laplna. 

— W okręgu moskiewskim ustalono 
normę na mydło dla robotników w wy 
sokoscl 1000 gramów na trzy miesiące, 
dla Ich rodzin po 790 gr. dla włościan 
po 250 gramów. 

<: 

Z mórz południowych 

ctrwlli Jednak zupełnie nlatpodzla 
nie potężnym susem z kąta klatki 
rzucił się na dozorcę. 

Ten w ostatniej chwili zdołał 
się zorientować 1 broniąc się ba
tem I widzami, zdołał ujić cało z 
klatki. 

Rozjuszone zwierzę rzuciło s|ę 
wówczas na młodych towarzy
szy. Jeden z lwów uderzony po-
•łeiną tatą. Padł ze złamanym 
kręgosłupem, drugiemu pękła 
czaszką od potężnego ciosu- Za-
flun zdołano się zorientować, oba 
łwy juz nie Żyły. 

Pogromca twierdzi, że w Jed
nym na tysiąc wypadków lew, 
nie mogąc dosięgnąć człowieka, 
.rzuca sfę na swych braci. Straty 
oblicza cyrk na 20.000 złotych. 

(Ro). 
r 

<iW 
Kółka weełrrlć lHer*mł. keóre utwo 

rzą 5 wyrajów o podanem rnscsenhi. 
Z liter na kole zewrisrrcnam po u*Q-

pa|rtlap!u odgadnąć wteaką wyope ną 
Oceanie Indyjskim. 

Znaczenie wyrazów: 1) zamarznięty 

opatf awiosleTycOTjr, 2) bron atarofy*-
na. i) moneta złota, Ą) wnęka bogini 
tfrwów, *) gnipa lalą;, 6) kraj w Afry 
ca. KłeniaeJ I początek wyrazów weka 
żują strzjlsii. 

Wiochy I Orecja. 
Miss France Jednak nie była brana 
w rachubę. 

Oto co zaszkodziło innym kandy
datkom I Ich Ogólna charakterysty
ka, podsłuchana I wykradziona pod
stępem, gdyż członkowie Jury ab
solutnie zobowiązali sle do zacho
wania w tajemnicy przebiegu wy
borów: 

Miss Aliemagne (Niemka) Jest 
piękna, ale zimna. Zły stopień z „o-
gólnegp wrażenia". Miss Italia bar
dzo piękna, ale zbyt jasna blondyn
ka. Na to się absolutnie zgadzam. 

Miss Polognc „istotnie bardzo pic 
kna, ale zbyt silnie zbudowana 
(trop mura) odpowiada raczej ide
ałowi pięknej kobiety, niż mtodziut 
kiaj dziewczyny. Prócz tego wyraz 
twarzy zbyt energiczny". 

Cytuje tu dosłownie, co usłysza
łem z otoczenia decydujących sfer 
rr Jury. Wypada dodać, że miss Po 
logoe miała bardzo licznych zwo
lenników. Na balu „Des Petits Lits 
Blancs" w Operze, kiedy zjawiła 
się panna Zolja Batycka, poprze
dzona zapowiedzią speakera Saint 
Oranler, który w tem miejscu pod
niósł specjalnie glos, cała olbrzymia 
sala, wypełniona kilkutysięczną pu
blicznością zatrzęsła sle od krzy
ków bravoI Hurra I, gdy przy In
nych miss zadowalnlala się okla
skami. 

Dla uniknięcia wszelkich możli
wych nieporozumień, zaznaczam 1 
podkreślam, że jeżeli nie wybrano 
miss Polonjl na miss Europę, to Je
dynie dlatego, że Jej wielki, pięk
ność nie odpowiadała założeniu ju
ry, które chce widywać w miss Cu 
ropie ideał wdzięku bardzo wcze

snej młodości. Znaczy to fnęml sh> 
wy, że miss Polonja przy swej wieł 
klej piękności czyni wrażenie bar
dziej dojrzale, nit tego wymagał
by Jej młody wiek. 

Oczywiście na takie założenia 
można się zgodzić, albo nie. W każ
dym razie zaznaczam, że Jury było 
na tym punkcie konsekwentne. 

— Jakie szanse ma „królowa Eu* 
ropy" w ostatecznym konkursie?-* 
zadaje pytanie korespondent „II. 
Kurjera Codz." i odpowiada w na* 
stępujący sposób: 

„fidyby ten konkurs odbywał siej 
w Ameryce Północne), na Flory
dzie, Jak w roku ubiegłym, gdzie 
do konkursu staną przedewszyst-
klem młode, wygimnastykowano 
Amerykanki, zaprawione we wszy* 
stklch sportach, należałoby bez se
kundy namysłu wystać miss Polo-
njc. która Jedna mogłaby się mie
rzyć z Amerykankami Jako Ideał 
piękności nowoczesnej. 

Ponieważ jednak obecnie konkuri 
przeniesiono do Rio de Janeiro. 
gdzie będzie większość kandydatek 
rasy łacińskiej z przewagą prawdo 
podobnie typu hiszpańskiego, a 
więc romantycznego, może lepiej 
się stało, że wybrano miss Grceję, 
Jako typ piękna, uświęconego tra* 
dycjaml rzeźby greckiej. 

Zresztą mogę się mylić. 
W końcu pozwolę sobie złożyć* 

leszcze raz publiczny hołd napraw
dę wielkie] urodzie ralt; Poloni I 
stwierdzić, że w obecnym roku wy 
bór był o wiele szczęśliwszy, niż v. 
roku ubiegłym. 

Że nie została oaa miss Europą, 
nie należy tego aa] na chwilę uwa
żać za Jakąkolwiek porażkę". 

• e-
Wśród dziatwy na lodzie 

i:-:J 

Oryginalni prttens a twórcy afonmnó* 
Za Itdno zdule. wtrącone do przemów. zmiął 50 ił. 

WARSZAWA, 11.2. 

Prezes Stronnictwa Chłop
skiego poseł Jan Dąbskl prze
mawiał w Sejmie za skreśleniem 
funduszu' 

na kupno auta 

dla ministra spraw zagranicz
nych. 

„Z samochodem — mówił po
seł Dąbskl — Jest tak, jak z ko
bieta- Koszty nabycia są nie
znaczne, aic koszty utrzymania 
ogromne". 

Nlktby nie oczekiwał, źe afo
ryzm wypowiedziany w Sejmie, 

stanie się podstaiwą procesu są* 
dowego. 

Oto za autora tego aforyzmu 
podaje się llbreclsta' operetkowy 
p. Kazimierz Brzeski, zaopatru* 
jacy w dowcipy artystów wldo* 
wlskowych oraz pisma humory
styczne, a wśród nich „Bocla* 
na". 

Przeczytawszy w dzienni
kach treść mowy posła Dąbskia 
go, p. Brzeski i 

uczul sje pokrzywdzony ' 
w swych prawach autorskich f, 
po porozumieniu się z adwoka
tem, wystąpił na drogę sądową. 

HS m • -
A M o n l Ma»rcjay«>mslal 46) 

RUCIZN A 
R O M A N S 

Ocucono Ja bardzo stybko. Wi-
oafc zapłakanej matki, która ją 

tl obejmowała na ławce, przy-
n ał Jej. że stało się to najgor-
najstraszn ejsze, o czem my-
a ę bała, czekaiac cala wiecz

ność w tym kurytarzu: Ryszard. 
Jej ukochany Ryś nie żył I Zmarł 
podczas operacji.. 

Przeciw egłe drzwi rozwarły s'ę 
Mośeieł. Na szpitalnym wózku wie 
zloao wlaśn:e pacjenta Nr. 2, owe-
«o młodzieńca, który otrzymał po-

T l 
przetransportowaolejn drugie-

t» do trupiarni wjttzymaiw się, aż 

F I L M O W Y 
do odejścia pań. 

— Czy sekcja iest konieczna?— 
spytała szeptem Wanda Wolska. 

Profesor skinął głową potwier
dzająco. 

— Może Już pójdziemy? — za
proponował. 

Basia wzdrygnęła się. Sekcjal 
Dosłyszała to słowo, wiedziała co 
ono znaczy... 

Wrzucą Jej Rysia do kadzi z for
maliną, będzie leżał w ponurej, 
wuchnącej plwn'cy wraz z Innymi 
trupami, stamtąd zawiozą go do 
prosektorium I zaczną krajać, kra-
» 6 wszystko, każda, czejć, cjajju by. 

le literze prawa stało s'ę zadość. 
byle stwierdzi urzędowo, co osta
tecznie spowodowało zgon.-

— Czy nie mogła bym go zoba-
czyć,. teraz? — wykrztusiła ze 
śc śniętej krtani. 

Profesor przystał, dał tylko Ja
kieś zlecenie asystentowi, który 
wszedł szybko do sali. Poszły za 
nim, stanęły gdzie Im kazaao. 

Z przyległej salki wytoczył się 
wózek, popychany przez posługa
cza. któremu smutny zawód naplęt 
nowa! twarz cmentarną ponuro
ścią. 

Na wózku spoczywało nierucho
me ciało, nakryte b atą zasłoną. 
Asystent ujął Jej skraj w pa'ce. 
wzywając gestem kob'ety, aby bli
żej podeszły. Ucjyn;ly to i osu
nąwszy się na kolana, odmówiły 
krótką modlitwę za zmarłych. 

Basia powstała pierwsza. Wspie
rając Ht <K lamisalu nulki DO*U-

wmBmmmwm^mmmmmmsĘm 
piła Jeszcze dwa kroki, w stronę 

Słowy zmarłego i drżącą dłoń ą o-
ebrala z ręki asystenta róg śmier

telnego ca|unu. Dziwiła się sobla, 
akad bierze tyle siły l odwagi, że 
może to uczynić sama. 

— Zan'echaf tego, dziecinko — 
posłyszała szept matki. — Twoje 
nerwy gonią ostatkami. 

Potrząsnęła głową przecząco. 
— Muszę go zobaczyć 1 poże

gnać — powiedziała łagodnie, lecz 
z wielką stanowczością. 

Nastała cisza, dzwoniąca w u-
szach. Asystent słyszał tykanie 
staroświeckiego zegarka, tkwiące
go w kieszeni kamizelki profesora, 
który stał daleko, po drugiej stro
nie wfclta. 

Zdecydowanym mchem podro
sła Basia kraj zasłony 1 rzuciła się 
wstecz, jakby Ją coś niew dzlalne-
go. wyiżnejo piątej* w. filaraj,, 

— Mówiłam — rzekła Wanda 
Wolska, która spuść ła oczy i nie 
ujrzała twarzy zmarłego. 

Basia potoczyła oszalałym wzro
kiem po zebranych, potem przy
skoczyła powtórnie do wózka. 

— Niech pan odsunie to płótno— 
zawołała takim głosem, że lekarze 
porozumieli się wzrokem. 

Widząc, iż asystent n'e kwapi 
się z wykonaniem Jej polecen:a, po
chwyciła powtórnie róg przeście
radła 1 zdarła je, odsłaniając zwło
ki niemal do pasa.. 

— TO NIE RYSZARD!II TO NIE 
MOJ RYSI — krzyczała, wpjając 
kurczdwo palce w ramę młodego 
ekarza, który ją clić ał odeaznać. 

— Jezus. Marja... Jak to możli
we? — Wanda Wolska przysko
czyła do profesora i obsypała <[0 
cradem ostrych wymówek. — Tak 
nie wolno Igrać i ludźmi, profeso-

JJJ otfi ifMjjiła tiłA. Ta isłi 

karygodne-. To nie Jest mąż mo
jej córki. 

— Czy ja tw'erdzlłem, że Jest?. 
— bronił s'e chirurg, odsyłając 
wzburzoną niew astę do kartce arjl 
szp'talnej. Tam musi pani rekanio-
wać„. Do mne należą tylko czyo* 
wści lekarskie. 

— Czy pani nic zna tego czło
wieka? — wtrącił asystent.—Może 
iakieś podob eiistwo do pani zięcia 
wywołało tę pożałowania godnaj 
pomyłkę. 

— Owszem, znam — odparła 
Wolska, z mściwym błysk:em o-
:zu. — To jest nasz sąsiad. Frank 
Racht, handlarz kokainy, morfny, 
zbrodn'arz. który pon ósł zaśłużc*-
ną kąrę!_ Basia — zwróciła s e d o 
córki; — Dóldziemy do kancelarii, 
aby zbadać co spowodowało omfU 
kę. którą mogłaś życ'em zaołactt. 

Basia spojrzała na-matkę n'ę-
przyiotnjjlę-,. , s^ifiokojta, BSStiai 
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.jara białostoccy domagali sle pnymania Polsce 
części byłych Kolonii niemieckich. 

/.obrani w dniu 10-go lutego 
I9» r. w liczbie 250—pracow-
aicy Oddziałów i węzła biało
stockiego, " po wysłuchaniu re-
feratu p. Kazimierza Suchoc
kiego na tatnat: „Morw polaki* 
orar polaka idea kolonialna" 
i iwntywszy: 

1) że emigracja nasza prze
kracza rocznie liczba 150.000 
głów, I 

2) *• rodacy nasi na obczyź
nie narażeni są na szereg nie
dogodności natury ekonomicz
nej, a także akaiywani często
kroć na wpływy aaymilacyjne 
obcych, 

3) te zupełnie inaczej by się 
sprawa przedstawiała, gdyby 
^yehodztwo kierowane było 
do kolonii właanych, 

4) ze część byłych kolonii 
niemieckich nalały się Polsce I rego 

tytułem achedy po byłem ce
sarstwie ołemkekiem, ponie
waż polacy z b. zaboru, prus
kiego przyczyniali aie narówni 
z niemcami (w okreaic naszej 
niewoli) do zdobywania, utrzy
mywania i rozwoju tych koloni), 

uchwalają co następuje: 
a) a zwrócić aie do Zarządu 

Centralnego Ligi Morskiej i 

Rteczacj, jako de (ego, który 
zainicjował polską mysi Irol 
jalną, s gorącym apelem O 
stąpienie do Rządu Rzecz 
spolitet celem postawienia 
poreądku dziennym naszych 
dań państwowych—polityki ki 
lonjafaMJ Państwa Polskiego, 

r e w i z t i mandatów nad byta
mi koloniami niemieckjemi, ze-
brani domagają sic oficjalnej 
interwencji Rządu Rjecaypo 
spolitej w tej sprawie na fo
rum Liii, aby cześć byłych ko
lonii niemieckich przyznana zo
stała Polsce, jako prawej suk-

b) Ponieważ w roku 1*31 Li- **•<**• *» msWko był**) ce 
ga Narodów ma przystąpi* do "' sarstwa niemieckiego. 

Zjazd działaczy szkoli 
W dniu dzisiejszym w lokalu i sprawy ujednostajnienia adroi 

szkoły nr. 5 (ul. Pałacowa nr. 3)|nistracji dozorów i opiek szkol 
odbędzie się zjazd przewodni 
clących, sekretarzy i skarbni-' 
ków dozorów szkolnych oraz 
opiekunów głównych opiek 
szkolnych istniejących na tere
nie powiatu białostockiego. 

Celem zjazdu jest zapoznanie 
delegatów z dążeniami, (akie 
istnieją obecnie w Polsce w 
dziedzinie reorganizacji samo
rządu szkolnego, omówienie 

Właściciel mil jonowego mająthu zabójcą 
W niedzielę ubiegłą zamor

dowany został w Warszawie 
rzy ul. Bagatela 

kpi. rezerwy Kazimierz Kru
szewski. Przeprowadzone ener-
icznie dochodzenie policyjne 
[oprowadziło do aresztowania 

50-letnlego Franciszka-K 
Kołodziejskiego, 

Ksawe-
właści-

Obchód 10-lBEla Polskiego moru 
/wiązek Obrony Kresów Za-

itiudnich organizuje w nadcho 
dzącą niedzielę, 16 lutego bez
płatną akademję dla dzieci 
••rkolnych i sTarszych, z okazji 
10-lecja d o s t ę p u P o l s k i do 
morza, 

Akademia ta, o bardzo bo
gatym . programie, odbędzie się 
o godzinie 1 w południe w sali 
teatru „Palące". 

Podobne obchody, Z. O: K. Z. 
organizuje również i na pro
wincji. 

A jednak lotnisko 
w Białymstoku będzie. 

budowy w Białym-
wałk 

Sprawa 
stoku lotniska wałkowana była 
od dość dawna. Białystok leły 
na szlaku europejskiej komuni
kacji powietrznej, to tez rzecz 
ta mu dla n u pierwszorzędne 
znaczenie. Obecnie sprawa ta 
przybiera jut {ósmy realne. 

W dniu 19 b. m. do Białego
stoku przybędą przedstawiciele 
władz centralnych celem osta
tecznego rozstrzygnięcia spra
wy lotniska. 

Będzie ono z b u d o w a n e 
zapewne na terenach majątku 
Dojlidy. 

Podstawy społeczne 
obrony przeciwgazowe]. 

7 okazji otwarcia w Białym-1 nicz-Sionożęcki, który wygłosi 
stoku w niedzielę 16 bm. kur-1 w sali Rady Miejskiej odczyt 
sów matruktnrów prseciwgazo- j pod tytułem: „Podstawy spo-
wychj' orgnnizownnych przez I łeczne obrony przeciwgazowej". 
1. v. P. T. przy v;^i!u-iir.!xIr.rlegent icst znsnyiu f*«now-
Pelskiego- Czerwonego Krzyża, cem f odczyt jego niezawodnie 
przybywa' 'do naszego miasta wywoła powszechne zaintere-
prof. Politecmńki inz. Z. Woy- sowanie. 

Tartak parowy z central, ogrzewaniem 
. Jak się dowiadujemy, firma 
A. I. Szaman buduje obecnie 
przy sŁ Białowieża nowy tar
lak parowy. W myli przepisów 
urządzane jest tam obecnie 
również centralne ogrzewanie. 

pierwszy tartak z 
ralnem na te-

Będzie- to 
ogrzewaniem centri 
renie naszego województwa. 
Zabezpieczy ono robotników 
od dotkliwego chłodu podczas 
pracy. 

Wieczornica kolejarzy. 
Zapowiedziana na dzień 15 

lutego w sali Ogniska Kolejo
wego wieczornica taneczna ko
lejarzy budzi wielkie zaintere
sowanie wśród tutejszych pra
cowników kolejowych i ich sym
patyków. To też komitet krząta 
się energicznie, aby pod każ
dym względem zadowolić swych 
miłych gości. 

Program został tak wypełnio
ny, ze ani chwilka czasu nie 

' 

PRZEDSTAWICIEL 
wigl. odbioru na wtaeny rachunek 
in.nyafc w Polic* ku len i liliMeriklch 

(marka koo* priei P) poaznkiwany. 
Srciegoly po niemiecka lub ro*y|iku 

p t t u GJt.W. ZiUlacna. Mi ring 4 B 
HeUngion (Finlandia). 

będzie stracona, gdyt w przer
wach między tańcami będą 
odegrane utwory muzyczne przez 
doborowe i zgrana zespoły a-
matorów, a poza tem będzie 
wiele innych niespodzianek. 

Rzęsiście oświetlona i ude
korowana sala oraz obfity i 
przystępny bufet będą uzupeł
nieniem całości. 

Wejście tylko za zaprosze
niami oraz kartami wstępu, któ
re można nabywać jeszcze u 
członków komitetli. 

Osiągnięty czysty zysk zosta
nie przeznaczony na ufundo
wanie sztandaru Kolejowego 
Przysposobienia Wojskowego. 

cielą majątku Kurów w'pow. 
białostockim. 

Kołodziejski przyznał ślę dp 
zamordowania kpi. Kruszew
skiego. | IW 

Tłem zabójstwa były spory 
materialne. Kołodziejski pozy-

sbJego 
9.460 lontów szteruagów, 

wnej 
pff 

zwrotu długu wyznaczył na II-

dla przeprowadzenia per 
transakcji handlowej. Termin 

atopad ub. r. 
Tymczasem termin ten minął, 

a Kołodziejski, który, znalazł 
się w trudnościach finansowych, 
długu nie zwrócił. Wobec ftsjo 
kpt Kruszewski skierował spra
wę do sądu ł uzyskał łwysta-
wienie majątku dłużnika 

na Ucytację. 
której termin, wyznaczono na 
dzień 13 lutego hi. 

W tej sprawie właśnie Koło
dziejski przyjechał do Warsza
wy i starał się zahaczyć z Kru

czy! przed rokiem od Krmetaw- saawaUsa, ab» wyjednać u nie-
skiego f ° odłożenie licytacji. 

Kapitan jednak odmówił sta 
>wczo. Wywiązała się nowczo. 

ostra sprzeczka, 
w czasie której Kołodziejski 
dobył rewolweru i strzelił do 
przeciwnika trzykrotnie. Dwie 
kule były celna. Trafiły one 
Kruszewskiego w czoło i pierś, 
kładąc go trupem na miejscu. 

Po dokonania zbrodni 
zabójca schwycił ze stołu lezą-

Przy 
zaziębieniu 
reumatyzmie 
bólach głowy 

SPIRIN-

•SArtr w Wbici 

Talemnlcza emlsariuszka bolszewicka 
przed Sądem. 

Dnia 10 b.m. Sąd Okręgowy 
rozpoznawał Sprawę tajemni
czej wysłanntczki bolszewiridaj, 
{wdającej się, za Mirę Vi 
and, obywatelkę rosji aowftc 

klej, która w październiku 1928 
r. została zatrzymana w hotelu 
„Palące" z fałszywym dowo
dem osobistym. i 

Najstaranniej przeprowadzo
ne dochodzenie policyjnej, i 
śledztwo sądowe nie ustaJRo 
jej tożsamości ani pochodzenia. 
Ustalono n a t o m i a s t ponad 
wszelką wątpliwość, te zajmo
wała ona wysokie stanowisko w 
Centralnym Komitecie K.P.Z.B. 

Z zeznań i«f wynikało Iz 
przybywa z Rosji do Polski 
przez Berlin i Gdańsk, gdzie 
zaopatrzono ją W fałszywy drjŁ 
wód osobisty. W jakim cefu 

Srzybyła, powiedziećSrie chcio-
i, nie trudno jednak domy 

ślić się. 
Na rozprawie z e z n a n i a m i 

świadków .ustalone zostało i ł 
Frydland petoiła funkcje Ittzr-
jerki—płatniezki Centr. Kom. 
K. P. ?, B. i w tym charakterze 
znajdowała się w Białymstoku. 

ją znany z procesów 
komunistycznych adw.. Dąbrow
ski z Warszawy. 

Po rozpoznaniu sprawy FrydV 
land skazana została z art. 102 

G. GERLflCn-Uarszawa-Tamka 40, 
FABRYKA INSTRUMENTÓW GEODEZYJNYCH i RYSUNKOWYCH >. 

Poleca wykonania znane z precyzyjnego'własnego wyrobu 

TEODOUTY. NIWELATORY. BUSOLE. KIEROWNICE, TOROMIERZE, 
ŁATY. Miary wszelkiego rodzalu. 

CenniRi b e z p ł a t n i e 

DZIŚ 
Początek: 6W. 8", 10>o 

s* 1 zi. 

S B = -Hur" Bołyucic kobiet ulubieniec ulega IwItU, Bieiapooiniwiy, 

RAMON NOVARRO 
srssft- Renes. aaarfaHK'%' Pon.dło SWANTURY CMlftSKT 

ArCYiabiwsi komedia 
W roliJtńwnei 

K A R O L D A N 

,Wiflldii PiraiT* 
« amoct.*iącyni wyitjwawym dramacie p. 

„ZAKAZANE GODZINY". 
•**r-

K. K. na 4 lata ciężkiego wie
ziecie i t ą Ą ę a a t Ł Ugirymo-
wazue się fałezywym dowodem 
osobistym na 2 lata więzienia 
z. d. p„ łacinie zaś na 4 lata 
ciężkiego więzienia. 

- — i " 

Sfałszowanie podpisu 
na wekslu. 

. Komisarz rządowy Kasy Cho
rych dr. Wacław Szaykowski 
(Mazowiecka 7) zameldował po
licji, te nieznany mu osobnik 
podrobił jedo podpis na wekslu 
aa sumę .109 zł. Policja poszu
kuje obecnie samozwanczego 
„zastępcę" Komisarza Kasy 
Chorych. 

,1 K 

Wobec niemożności przyby
cia na bal w dn. 811 pułk. M. 
i L Ostrowscy składają na bu
dowę pomnika ku czci poleg
łych oficerów i żołnierzy 42 p. 
p . - W z ł . 

•H 
ie 

cy tam rewolwer Kruszewskie
go i wyszedł na ulice nie za
trzymywany przez nikogo. 

Cały dzień 1 część nocy błą
kał się po mieście i wreszcie 
znużony przyszedł 

o godz. 4 nad ranem 
do hotelu Rzymskiego, gdzie 
kazał sobie dać pokój, legity
mując się swojemi dowodami. 

Kołodziejskiego osadzono w 
więzienni. 

lasjstów sprawami higjeay szkol
nej. 

Przed otwarciem zjazdu na 
intencję obrad odbędzie się w 
kościele farnym o godz.'9 min 
30 nabożeństwo. 

Porządek dzienny zawiera 
kilka referatów, a mianowicie: 
„Stan organizacyjny szkolnict* a 
powszechnego w pow. biało
stockim"; .Prace komisji zjazdów 
Rad Sakolnych"; „Rada szkol 
na powiatowa a dozory i opieki 
szkolna''; „Higiena azkolaa 1 zna
czenie Jej dla ogólnego rozwo
ju oświaty powszechnej". 

Przed zaniknięciem obrad u-
czestnicy zjazdu zwiedzą szko
ły powszechne nr. nr. 1 i 5. 

Likwidacja strajku. 
Strajk w fabryce maszyn rol

niczych Paulanskicgo i Luster 
nika, o którym pisaliśmy, został 
z dniem 11 om. zlikwidowany. 
Robotnicy zgodzili się na usta
lenie nowego cennika. 

Echo procesu in£. Glotza. 
Po ogłoszeniu wyroku w gło

śnym procesie inż. Glotza i in. 
oskarżony Schuman został de
cyzją Sądu zatrzymany w a-
reszcie aż do . złożenia kaucji 

1.000 zl. Obecnie Sąd Api 
cyjny na skutek skargi Schu
mana zarządził wypuszczanie 
go na wolność po złożeniu po
ręczenia na 500 zł. 

Białystok wyrzeka się wódki. 
Propaganda przeciwalkoho

lowa w{czasie „Tygodnia Trzeź
wości" w naszem mieście dała 
bardzo dobre wyniki. Podobno 
nawet najbardziej gorliwi pija
cy zaprzestali oddawać się te
mu szkodliwemu nałogowi. W 
każdym razie faktem nieza

przeczonym jest, że kierownik 
państwowej wytwórni wódek 
nr. I w Białymstoku w dniu 24 
b. m. wobec zmniejszenia pro
dukcji wódek zwalnia 15 ro
botnic, z a t r u d n i o n y c h w 
dziale rozlewni i mycia bu
telek. 

tan nliosfainoi. postrzelił kolegę. 
, W piwiarni Oniśki przy ul. I Kula trafiła siedzącego obok 

Sienkiewicza 39 przy kuflu i kolegę Raczkowskiego i prze-
piwa spędzał mile czas 24-lelni j bila mu na wylot prawą nogę 
Mikołaj Kapucyn z zawodu j poniżej kolana- Policja po do-
giser fabryki Gotliba ze swoim I konaniu oględzin miejsca wy-
kolcgą z tejże branży. Wpew-lpadku znalazła w piecu jeszcze 
nym momencie wyjął on rewol-hedcn rewolwer system.. „Mau-
wer i manipulując nim spowo- zer". Kapucyn został arerzłnwa-
dowal nieostrożnie wystrzał, j ny. Broń nosi) bez pozwo'onia. 

Choroby zakaźne. 
W oiągu ostatnich dwuch dni 

zgłoszono do Wydziału Zdro
wia Magistratu 3 wypadki duru 

brzusznego, 1 płonicy, 1 błoni
cy oraz 1 wypadek epidemicz
nego sapalapla mózgu. 

Niezwykły wieczór. 
Po sukcesach 

w całej Polsce, 
i zachwyt prześli 
dyma wymową, młody 
i 

ych 
w 

tnelo-
literat 

jeden z najlepszych dzisiat 
mówców p. Sławoj (Paraniuk) 
wygłosi w czwartek 13 b. m. 
swa rewelacyjne studium o du
szy dzisiejszej kobiety „chłop
czyca, miłość 1 mąż". 

Studjum owo, ujęte w formę 
groteski jest jedną wspaniałą 
ucztą duchową, tem bardziej, 
te całość ilustrują na ekranie 
obrazy mistrzów japońskich i 
europejskich. 

Nauczycielstwo i młodzież tu
tejszych zakładów naukowych 

Potrzebni chłopcy 
do roznoszenia gazet 

Zgtauić ała do Admlniitricji „Dzien
nika Białostockiego", Legionowa 1 

(w podwonu) w godt. 1—4 pp. 

DZIŚ początek: 6 , Bis, I O M 
Najnowszy film Polski 

według •iesniertelaej 
powieści 

STEFANA 
ZŁROMSRIŁGO 

URODA ŻYCIA 
dramat miłości córki rosyjskiego generała i oficera polskiego 

Nasza utalentowana T ę J / ^ b O A l ę k T I T ^ r w roli 
r7Salostoczanka rH\Jt\J\. L*IL, I TATJANY 

rfldam BRODZISZ, Bogusław SAMBORSKI 

miała jut możność słyszeć p. 
Sławoja w jego wykładach o 
sztuce. Sądzimy, te obecnie 
publiczność starsza niemniej 
będzie zachwyconą studjum o 
dany kobiety. Nie wątpimy, ze 
imprezo tej niezwykłej miary 
zapełni szczelnie salę teatru, a 
publiczność zdobędzie bogaty 
materjał do rozmyślań nad zy-
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Dr. NeumarK 
i 

PnrtHfa od godi. 10—12 l o o M u 
Białystok, eL Kilińskiego l t . 

Teleios Nr. 6-06. 

Itehsandcrfinrw.rr 
SpecWooJ/: . . . 

•wyłam* od god». ł - i | od • - • ». 
Białystok, Lipowa 17, Tel. 6-40 

llluaili rrtiN 
6tUChOta uleciał. 

•a. WTMUMI I 
. B u l o n | a - a « t o . 
monitrowaay ipoc-
ialiatoai.Uinwapi 
lepiony ituch. 
ciekniecie « 
Uette podsiakowa-
nia. Żądajcie bez-
pUtne) poocsaiącei 

broaiory. Adrei 
JEUFONJA" Usz -
MKtiktw. 

Plac dobne polo-
Sooy. pneatne-

ni około ! • » mb. 
kw.. Ironl-a) mtr.-
w centrum Blada 
do apriedania. Wia
domo** w Adbaini-
itracH .DłłOMlfa* 

gubiono konceeh 
•adonMwąapn* 

d a ł p ip i . f j i 6 w z 
do. 16 U 1928 r. L. 
20594 na Iraił Nic-
wiadoajikicga Ka-
dyua. 

Ck 
•» hę aihsoro. 
wyd. praea PJC.U. 
AuguitOw w GtoA 
w* a* bal* Jasi. 
a. Jan* Pala. rocie 
ISIS. aam. Wloraefc. 
leiic. gm. Siudab-
Iowo. pow. Sokłl-
•kiego, o t o dowód 
oeobiity wyd. pne* 
Starostwo Sofcol-

oo hol* t*to«-

Skntaoono J weW 
ai* be i ten 

wo podpiMMOrcer 
Karola Karwris Oi 
100. SO •(. ora* o* 
200 i i . tyrowaay 
priei Jóiel* Si*4 
klewicia. 

Zgubiono twiadc-
ctwoukc4»VIU 

kla*y Owosołiew 
Druakiaa w Białym 
iloku. wydań 
Imle Cbaima Kapę 
lunnlka. urn. Ry
nek Koicio*. 
w Biityejitoku. 
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